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Jutro i poiutrze Zielone Świątki. 
Jutro i pojutrze Kurjer nie wyjdzie. 


142. 


Pamiętny obchód w dzień Zielonych Swiątek 
na Bielanach, od Warszawian dawnym zwycza- 
iem uświęcony, sięga odległych czasów pogań- 
stwa. ronikarze nasi*dochowali nam podania: 


»Że dla uczczenia Bogów i Bogiń Jessy, Zas 


dy, Nij i Pogody, nietylko u Wajgrów, Polea 
chów i Polaków (iak świadczy Długosz) obcho- 
dzono uroczystości w gaiach ni. to poświęconych. 
Ostatnie z wymienionych tu. Bóstw, to iest Pogo- 
da, iako bożyszeze pięknego czasu, szczególniej 
też było takowej czci przedmiotem.” Uroczyste 
igrzyska, na które do gatów gromadziło się mnó- 
stwo osób płci oboiej, przynoszano ofiary z bydłąt i 
swierzyny, które Kapłani, wśród pieśni pobożnych 
i tańca religijnego spożywali. IVaruszęwicz w swo- 
iej historji dodaie: »że jakkolwiek od tyłu inż 
wieków, pogaństwo w Polszce nstało, przecież w po- 


ryt, PEE 5 M z - ń 
nie Zillar yek Swigtcky na wzór ohrzędów pogań- 


skich, uświęconych nazwiskiem- Stada, gromadził 
się Lud z pobliskich wsi i miasteczek, do miast 
większych i iakby w stada podzielony, w gaiach na 
to wybranych, przez wesołe śpiewy, okrzyki i tańce 
przypominał dawne Sławian obrzędy: Igrzyska 
i bankiety takowe trwały niekiedy do późnej nocy, 
i zwykle dopiero północ, była hasłem da spo- 
kojnego rozejścia się ludzi. Kosse M....1.1 
Dalszy ciąg pensji emerytalnych. Otrzymalj: PP. 
Jan Gadomski Sekretarz, zł. 1200. Mich:/zdebski 
Intendent, zł, 5200. Ant: Chawłowski Pisarz, zł. 
4040. Jerzy Zysiekierski Romissarz, zł. 6000. 
Leon Czarnowski Rontroler, zł. 1600. Felix Za- 
bokłicki Poborea, zł. 5250. Ant: Chacholski Kon- 
troler, zł. 1200. Kazi: Olszewski Woźny, zł. 840. 
Wine: Zieleniewski b. Dozorca, zł, 210. Fr. Wig 
ı cek Inspektor, do pensji zł. 3000, dodatek zł. 2000. 
Jan Gorechi vel Golczyński Woźny, zł, 900. Józ: 
Romanowski Rasjer kl.lej w Banku Pol:, zł. 5200. 
Stan: Sułigowski b.Woźny, zł. 200. Jón; Bogdań- 
ski b. Pisarz Komory, zł.875. Wine: Leśniewski 
b. Strażnik, zł. 288. Józ: Celner b. Rontroler, zł. 


416. Jan Jarmuziewicz:Podleśny,do pensji zł.650, 
dodatek zł.50. Józ: Mrowiński Pisarz Magazynu 
solnego, zł. 7309. Jan Pódlich p. 0. laspektora 
łeśnego, zł. 5200.. Razi: Nowicki b. Pisarz Maga- 
zynu sol:, zł. 2250. Teofil Schosłand Sekretarz, 
zł. 3240. Jan Kuropatczenko Strażnik, zł. 990.— 
Wezoraj przeniósł się do wieczności ś.p. Bartłomiej 
Prokopowicz, Inspektor Szkoły Obwodowej przy 
ulicy Nowy-Swiat, w wieku życia 54tym. Pozo- 
stała Żona z 6giem nieletnich Dzieci w ciężkim po- 
grążona smutka, zaprasza Krewnych, Przyiacioł i 
znaiomych, na Exportacją zwłok Jego z Domu Nr 
1290 przy ulicy Nowy-Świat, iutro o godzinie 5tej 


. zpołudnia, na smętarz Powązkow: odbyć się maiącą. 


— Wczoraj odbyło się w Banku Polskim publiczne 
włożenie do koła Numerów Serji Obligacji cząstko- 
wych z pożyczki 150 miljonowej, które w następnią: 
cy Wtorek losem wyciągnięte będą; samo zaś loso- 
«wanie premjów zacznie się w dniu Im Lipca b. r., 
i potrwa dni kilka; wygrana w tem iosowaniu 
iest najniżej złp. 750, ńajwyżej Mil jon. — 
Kilka Dam zlnflant, ra ręce Członka  Przełożo- 


nego Iszej wzorowej Sali Ochrony, nadesłały bez- . 


imiennie zł. 100 na dochód tegoż zakładu. Onegdaj 
odwiedzając pewna Osoba dziatki tejże Sali Ochro- 
ny, złożyła także bezimiennie dukata w złocie dla 
tejże Instytucji. F. złożył w Reda: Kurjera zosta- 
wione w iego mieszkaniu przez P. C. 24.400, dla 
Macjanny Bystrej, Wdowy, lat 97 liczącej, na 
teraz bez żadnego funduszu w ubóstwie zostaiącej, 
zamieszkałej przy ulicy Sowiej N° 2661; z oświad- 
czeniem, iż żadnego długu sobie nie przypomina, i 
nie może nadać lepszego obrotu naznaczonej sum- 
mie, iak poświęcaiąc ią na cel dobroczynny” 
Złożono oraz zł. 5 od Paróbka Wojciecha z Nale- 
wek dla Szkółki Dobroczynności, za opuszczenie 
służby przez 2 dni i 2 noce. Z oglądania Obrazu 
Licpmana wpłynęło w dnia 21szym b. m. zł. 10, 
wdniu Z2gim zł. 33 gr. 4, wdnia Z3cim zł. 6, 


„Z Saskiego Ogrodu wpłynęło złot: 31 ge. 13. 


t 


H 


— (Å. n.) Znany u nas zaszczytnie od lat kilku 
iako zuakomity Wirtuoz na organach P: Freier, 
Organista przy Kościele E wangielichim, w prze- 
szłą Niedzielę, po zwykłem Nabożeństwie, spra- 
wil prawdziwe zadowolenie zgromadzonym w tymė 
że Rościele A matorom i Znawcom poważnej muzyki 
kaścielnej, Powszechnie wszyscy oddaią zupełną 
sprawiedliwość wysokim zdolnościom tego ziako- 
nftegò Artysty, mianowicie pod względem trudnej 
niezmiernie a znakomitej kompozycji, której ca- 
‘emu rozwinięciu obszerne daie pole organ, zwła- 
szcza tak wzorowy, iaki iest w tymże Rościele. 
Wypada tu nadmienić, iż organ posiada więcej da- 
leko trudności, niż wiele innych instrumentów, 
gdyż zwykle ma dwie a czasem i trzy klawjatury 
iak wyżej wspomniony, a oprócz tego pedały, któ- 


re nieiako formuią czwartą klawjaturę, na których 


równie nogąmi trzeba wybierać tony, iak na po- 
przednich rękami. W dniu tym P. Freier wy ko- 
nał na kompletny organ Fantazję koncertową przez 
A. Hesse ułożoną; powtóre Warjacje konceriowe 
z tematów Pieśni nabożnych, z 2ma ławjaturami i 
kompletnym pedałem własnej kompozycji; nakoniec 
Fuge koncertową. na cały organ, przez Seb; Bacha. 
— W dniu 25tym b.m. odbył się Examen roczny 
uczniów Szkoły prywatnej męzkiej pod przewodni: 
ctwein JP. Sichert zostaiącej, w obec Examinató- 
rów. przez Wysoką Władzę Delegowanych, oraz 
Rodziców tychże uczniów, którzy za wzorowe oby- 
czaje i pilność w naukach, zasługuiące otrzyma- 
li Nagrody, z Oddziału Wyższego: Sienicki 
Józef, Burger Robert; z Oddziału Niższego: Ci- 
chocki Franciszek, Raczyński Bolesław, Zapletaj 
Władysław; b) Zasługuiących na Pochwały 
 Oddsiału Wyźszego: Zamecznik Konrad, Mil- 
Auszyc Jóref, Buchard Ludwik, Zagórski Ignacy, 
' Oswald Andrzej, Zagórski Napoleon, Jabłoński 
Karol, Jungman Stańisław, Strutyński Karol, 
„Klamrzyński Marcin, Radziszewski Jan, Moczar- 
"ski Ludwik; z Oddziału Niższego: Rzondca 
Jan, Emich Michał, Straszak Władysław, Ma- 
draszek Jan, Karolewski Karol, Holler Franciszek, 


"Klawe Henryk, Deubel Jan, Kraiewski Walecjan, 


"Michałowski Mieczysław, Braun Karol, Saint 


Paul Oskar, Klimowicz Władysław, Wagner Jan. 
— Księgarnia A ug. Em.Głiksberga przy ulicy Mio- 
dowoj pod fiłarami, odebrała znowu dzieło: Kro- 
nika malownicza Napoleona Bonapartego, czyli 


‘obrazy bitw i czynów iego woiennych; 90 rycin 


na stali, podług malowideł w Muzeum Wersal- 
skiem i innych pomników, zdodatkiem histo- 
rycznych objaśnień podług PP. Bourienne, Fa- 
ni, Segar i innych, przez J. N. Bobrowicza; 
cena zł.27. W tejże Rsięgarni iest do nabycia wy- 
danie Zgie ulubionego romansu Karolina, przez Au- 
torkę Pamiątki po dobrej Matce; 3 Tomy, zi. 16. 
— Skład nut muzycznych Fr: Spiess i Spółki przy 
ulicy Senat: Nro 460, odebrał Pocztą nowe Walce 
Lannera pod tytułem Genre- Bilder, na sum for- 
tepjan; dzieło 175; cena zł. 3; na 4 ręce zł. 5. — 
Czarna Mara, Romans historyczny z dziejów kra- 
iowych wieku XVIgo, oryginalnie przez Annę Wa- 
kwasłę napisany, ozdobiony Qma rycinami Starii- 
stawa i Janusza XKiążąt Mazowieckich, wyjdzie 
— W numerze 20 Ziemianina Tygodnika Rolni- 
czo - Technologieznego, między innemi znajdnie 
się: Reforma gorzelń, O uprawie ogórków» Spo- 
sób nadania pieczeni baraniej smaku zwierzyny. — 
Stosownie dożyczeń wielu osób, na Nowym-świe= 
cie zamieszkałych, postanowiłem, utrzymywać Wo- 
dy mineralne naluralne w Ogrodzie Foxal rwa- 
nym, w miejsca dla rozkosznego swego położenia i 
czystego powietrza, tak powszechnie odwiedzanem. 
Zacząwsży więc od igo Czerwca r. b., codziennie 
z rana od godziny Stej do w pół do Sej każdy z Sza- 
nowńych Gości zastanie tam iedaego z moich pod- 
władnych,który przepisane przez Lekarzy wody Oso- 
bom cierpiącym, po cenie zwyczajnejwydawać będzie 
tymczasem w następuiących gatunkach:  Marjen- 
badzka, Egierska, Obersalcbrun, Buska, Iwonicka, 
Saidszycka Pilnauska, ete. D. Ta Heinrich, w do- 


cza kilka tygodni z druku nakładem ©, Senewa/da. 


„ mu Petiskusa, Nr 473, obok XX, Reformatów. — 
* Dla wygody Prześwietnej Publiczności, otworzo- 


nym zostanie zdniem iutrzejszym w Zazienkach 
Królewskich, tak zwany Salon Turecki, w którym 
Chłodniki, Cukry i Ciasta, w cukierni Zessła wyra- 


„ biane, każdego dnia sprzedawane będą. — Wczoraj 


w Teatrze Rozmaitości nrzywołani, po Zoe JPani 

, Suwińska; po Hortensji JPani Halpert i JP. Ko- 
morowski; po Miłostkach Ułańshich JP. Jasin- 
ski. Wkrótce daną będzie nowi Oryg: Krotochwila 
Niech itak będzie. — Kurs wczorajszy: Tinperja- 
ły róssyjs: zł. od 34 gr- 5, do 34 gr, 10. Dukaty 
hole: zł. 19 gr. 16. Listy zasta: nowe zł. 0d 96 gr. 
5, do 96 gr. 5; kupon zł. I gr. 22: Obligacje czą- 
stkowe zł. od 508 do 509. 

(Art: nad:) W. Alexan: Dorantowicz Lekarz 
klassy Iszej, przez swą biegłość i gruntówną znaio- 
mość sztuki lekarskiej, uratował i przywrócił do 
znpełnego zdrowia z ciężkich i niebezpiecznych cho- 


rób, nietylko mnie dręczoną Okropnem płuc zapale- * 


niem, żle i Siostrę moię Florentyn? na'"Dyphus za- 
padłą, i iuż ber przytomności będącą, oraz Córkę 
moią Józefę gorączce zgniłej uleglą, i gdy przytem 
okazał się być prawdziwym przyiacielem ludzkości 

rzez uczęszczanie bez żadnego wynagrodzenia do 
chorych po kilka razy na dzień, w chwilach zaś nie- 
bespitczeństwa, przez poświęcanie przy nich części 
dni i nocy dla odwrócenia grożącego im niebęzpie- 
czeństwa, i to z największą troskliwością i uprzej- 
mością, najwięcej na umysł chorego działającą; ma- 
iąc serce przepełnione wdzięcznością za tyle dobro- 
dziejstwa dla Wdowy i drobnych dziatek matki o- 
kazanego, i aby czyn takowy w ukryciu nie pozo- 
stał, niniejsze poblicznie składam Ma dziękczynie- 
nie. Przyjm zacny Mężu! bez obrazy Twej skro- 
mności, te kilka liter, iako słabą oznakę najczulszej 
Tobie wdzięczności, którą z dziatkami memi i Sio- 
strą do groba zaniosę. Ludwika z Swierczew- 
skich Michałowska. 
~ W dnia ł7 b.m. ir. 
cznych Słupno w Obw: Stanisł:, 
raku życia, po 4ro-letnich cierpieniach, które z ule- 
głościąChrześcjańską znosiła, ś.p. Teressa z Rafało- 
wiczów Jerzmanowska. Zostawiła w głębokim ŻA” 
lu iedyną Córkę, Zięcia i ách Wnuków. Utra- 
cili one wiej osobie czułą Matkę, Znaiomi usłu- 
żną Przyiaciołkę, 'a Włościanie dobroczynną i ko- 
chaiącą Panią. 

| Popieltie; Popiełacze, albo- Popiełnice 'wy- 
kopane w 7archominie w okolicach Warsz:, o któ- 


w Dobrach swych dziedzi- 
żyć przestała w 69 


675 


e 
` 


rych wiadomość niedawno w Kurjerze Warszws: 
podaną była, są dziś zajmuiącym przedmiotem ba- 
dań historycznych. Urny te różnej wielkości wy- 
kopane, porównywaląe z podaniami pisarzów, nastrę- 
czają wiele ciekawych uwag i spostrzeżeń. Widać 
znich: 1) Że pochodzą z czasów pogańskich. Wia- 
domo bowiem, że palenie ciał i przechowywanie po- 
piołów w naczyniach, w kształcie garnków na zgli- 


szczach, było używanem n Sławian, od których ` 


zwyczaj ten początkowo przejęli Polacy. W oko 
licach Srzemia i Nachowa w W. X. Poznańskiem, 
oprócz tego około Masłowa w Trzebnicy, na 
Szląsku, w tak znacznej ilości znajdowano podo- 
bnego rodzaiu Garnki z popiołami umarłych, że 
z tego powstała bajka w samem dziele Długosza 
przytoczona „„akoby ie natura sama w ziemi utwo- 
rayta” 2) Nie podpada wątpliwości, że w akoli- 
cach tych, gdzie ie dziś wykopuią, poprzednio był 
las rozległy, co też znajduiemy zgodnem % poda- 
niami pisarzów, „,że na takowe mogiły zwykłe obie- 
rano miejsca, wśród ciemnych lasów.” - Dopiero 
za czasów Jagielonów, z rozkazu Rządu, w blisko- 
ści kościoła, smętarze takowe przenosić i zakładać 
kazano, zkąd też niektórzy od kości wywodzą na- 
zwisko kościołów. 3) „Że otaczali ie kamieniami, 


` słapami żelaznemi, lub balustradą.” W tych bo- 


wiem miejscach, gdzie ie dziś wykopnią, przy kar- 
czowaniu gruntów, według podań miejscowych , 
mnóstwo kamieni nagromadzonych było. „Były 
pokolenia Sławian, u których przy takowych mo- 
giłach stawiano słupy, wyobrażające bożyszcza.” 
Litzner w kronice Korbaceńskiej uirzymuie : „że 
w czasich upowszechnionego Chrystjanizmn, wyszy- 
dzano zwyczaie pogańskie, zrzucając bożyszcza słu 
powemi zwane. Pobożność Chrześcijańska wyni- 
szczała i w Polszce tego rodzain pomniki pogań- 
stwa. Jeszcze bowiem za panowania Bolesława 
Chrobrego, Duchowni w czasie Niedzieli Srodopo- 
stnej, Laetare zwanej, wśród solennej processji, 
kijmi bożyszcza słupne zwykle obalali.” 4) Nie- 
które z tych Popielnie wykopanych do koła róz- 
gami są otaczone, zkąd wnieść można, że to były 
wieńce. Wiadomo z podań: „że Sławianie pobo- 


-ùne wieńce na Popielnicach zawieszać zwykli.” 


©) /£ 
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— ô 
Jan Kochanowski dochowuiąc ówczesne zwyczaie, 
których Polacy mnóstwo odSławian sobie przyswoili, 
w nagrobku dla swoiej Córki Urszuli, umieścił napis: 

Nieście kwiatki na ten grób, panny i młodzieńcy, 
A iej szlachetne kości przyodziejcie wieńcy. 
Przy pogrzebach iuk utrzymuie Sźryjkowski: „zwye 
kle śpiewano pieśni, w następniącej treści: Idź 
nieboże z tego nędznego światu, pełnego ucisków, 
«na Świat lepszy, gdzie wesele wieczne, gdzie ani 
zazdrośny cudzoziemiec, ani drapieżny Łeiszyc (tru= 
dno wybadać znaczenia tego wyrazu) nie będzie cię 
mógł pokrzywdzić.* 5) Na popielnicach wykopa- 
nych, znajdnią się wyryte kreski prostopadłe, któ- 
rych na iednej z urn narachowano 86. W dziele 
Kacpra Szyc © rzeczach Pruskich, a nawet w dzie- 
„Je Holmolda (0 którym tak ezęsto wzmiankuie Na- 
ruszewicz mówiąc o Sławianach) pód tytułem : 
» Wojna Holsztów z Sławianami” „ w r. 1139, to 
iest: w roku Śmięrci Bolestawa 3 zwanego krzy 
woustym znajduiemy, żę Sławianie zwykli byli 
na popielnicach umieścić kreski, wykazuiące lata 
życia zmarłego.” Eecz godną zastanowienia iest 
wzeczą, co Ożnaczaią na tej samej Urnie inne ieszcze 
znaki, iako to: kółko z krzyżykiem ukośnem w środ- 
ku, owal z haczykiem u góry, prócz tego znak po- 
„dobny co do kształtu swego do czwórki w liczbach 
kościelnych. 6) Popielnice takowe w górnej czę” 
ści maią porobione otwory, będące w małej od sie- 

„ bie odległości, co również zgodnem iest z podania” 
mi, albowiem »Urny takowe, nakrywano zwykle 
skórą, otwory zaś służyły do mocniejszego ich 
obwięzywania.” 7) Obok Popielnie znacznej obję= 
tości, wykopano maleńkie naczynia, wewnątrz pró- 
żne, z czego domyślać się wypada, że te musiały 
być owe płaczebnice, do których w czasie pogrze- 
bów, Niewiasty dla uczczenia cnót zmarłego, łzy 
zwoie zlewały, zakopuiąc ie w ziemi, obok popiel- 
nie zmarłego. Byłoby rzeczą nader pożądaną, aby 

(abok najtroskliwszych starań miejscowego Nad- 
dzierżawcy W. Tomasza Witkowskiego, który tego 
rodzaiw- popielnice z największą starannością, oile 
to być może bez uszkodzenia wykopywać każe, 
znaleźli się Znawcy i Badacze tego rodzaiw po- 
maików, którzyby w widoku historycznym, tako» 


4 


4 


& i 
we Popielnice i zneki na nich umieszezone wyiaśnić 
nam chcieli, K. M. 

dnglja, — P. Dawid Sałomions był podany 
na liście Randydatów do godności Szeryfa, lecz 
tenże nie chciał wprzódy ubiegać się, póki Parla- 
ment nie uchwali, aby Izraelici mogli być przypue 
szczani do urzędów miejskich. 

-Franeja. — Na posiedzeniu Izby Parów 15go 
z. m. naradzano się nad budżetem nadzwzezajnym 
zr. 1840; przy tej okoliczności ganiono znowu 
ogromne wydatki spowodowane przez Ministerstwo 
Pana Thiers. Izba Deputowan: tepo dnia uchwa- 
liła wydatki następuiące na r. 1842: dla fortyfi- 
kacji Paryża 92 miljony fra dla rozmaitych prac 
na granicy północnej 2,485,600 fr., i ieszcze po- 
dobnych summ kilka, — P, Piskatory członek 
Izby Deputow:, został wysłany do Grecji, podo- 
bno w celu zażądania wypłaty 2ch rat zaległych 
z długu zawartego za rękojmią Francji; wysłanie 
flotty z. Tulonu pod dowództwem Admirała Lasu- 
se, ma być w związku zmissją Pana Piskatory. 
"Tenże Deputowany znany iest z swoiej odrazy dla 
osady afrykańskiej; wiadomo, iż pewnego razu zą« 
wołał w izbie Deput:, iż błaga BOGA, aby trzę 
sienie ziemi posbawiło Francję, Algieru. — Ru- 
rjer francuz potwierdza, iż P. Guizoć (Gizo) po~ 
lecit Panu Bourquenej (Burkenej) w Zozdynie, . 
aby podpisał protokół ostatecznie załatwiaiący 
sprawę wschodnią. — Zapewniaią z wiarogodnego 
źródła, że Hrabia 5. Aulażre (S. Oler) mianowa= 
ny iest Postem w Londynie, a Xżę Montebello Pos 
słem w Wiedniu, 

Hiszponja. — Statek Dełfire wysłany z Gi- 
braltaru pod flaggą angiels:, znany od dawna iako' 
przemycaiący towary, został pojmany ï uprowadzo= 
ny przez statki straźnicze hiszpańs: do Kartageny, 
Tameczny Konsul angiels: P, Fitzgerald zażądał 
wydania kontrabandzisty, lecz za otrzymaniem od- 
mównej odpowiedzi, sprowadził z GiZralfaru 2 
okręty angiels: woienne, króre gwałtem uprowadzi= 
ły statek Z)e/fim. Fen wypadek zdarzył się w ie” 
dnym z najznaezniejszych portów woiennych, w'obęc 
flagi hiszp: i zdumionego łudu; Dzienniki nalegaią., 

aby Reient zażądał od Anglii zadosyć uczynienia» 


ENEE | RER 


— Espartero iadąc na obrady Kortezów dla wy- 
konania przysięgi, miał na piersiach wielki łań- 
cuch złotego runa i*wszystkie gwiazdy, oraz krzy” 
że orderów iakiemi iest ozdobiony od dworów Hi- 
szpańs:, Portugals: i Angiels. Gdy iechał czyniono 
ma honory, ale nie słychać było okrzyków wiwat. 
owę iego w sali obrad mianą, chwalą wszyscy; 
wykonał przysięgę być wiernym Królowej i zacho% 
wać wszystkie przepisy ustawy kraia. Mówił z mo« 
cą i powagą; wspomniał, że w walkach zawsze go 
widziano iako pierwszego Żołnierza, « teraz iako 
pierwszy Urzę.lnik, dopełni obowiązków. 
Niemcy. — Slawny Rzeźbiarz Thorwaldsen, 


udał się na rok ieden z $openkhagi do Rzymu. — ` 


Meierber 20go b. m. przeieżdżał przez Frankfort 
n. M. do Berlina. — Za przykładem Rząda Has 
nowerskiego, maig pójść i innych Xięstw niemie- 
ckich Rządy, zakazuiąc przedawania wódki Mło= 
dzieńcom i wszystkim, którzy choć trochę iuż są 
podchmieleni. : 
Tureja. — Sułtan nadzwyczaj iest utadowany, 
Z przyczyny, że Francja przyjęła znowu udział 


`- Wwradzie Mosarstw sprzymierzonych. 


Rozmaitości. — Dwóch młodych ludzi w de- 
parfamencie <lin (En) zabiło węża i rzuciło go na 
Szyię młodej Panny, która od dawna 'była przed- 
miotem ich prześladowań. Nieszczęśliwa straciła 
przytomność. Biedna ich ofiara za ocuceniem się 
została obłąkaną. / Wimych aresztowano, — Bo- 
gaty obywateł w Kolmar, postradawszy maiątek 
w skutek procesu z marnoirawną żoną, z którą żył 
w sepórcji, widząc się zagrożonym przez Komorni= 


ków, w nocy lágo b.m. podpalił własny dom, a” 
Sam odebrał sobie życie wystrzałćm 2 pistoletu. 


Szczegóły tego czynu opisał w okólnikich rozes 
słanych do przyiaciół, — W Szłutgardzie kilka 
osób zostało otrutych przez używanie zestarzałych 
ï zepsutych serdelków. — Sławnego Skrzypka Pru- 
me (Prym) spotkało w Berlinie nieszczęście; w sku” 
tek zaziębienia w cugu rozszerzyły się źrenice; 
arze- wątpią, aby mógł wzrok odzyskać. z 
Alfons Karr opisał (iakeśmy to onegdaj donieśli) 
W Bardzo długim artykule, nieszczęścia. pochodzące 
38 zbyt rozgałęzionych stosunków przyiaźni, Dale- 


= 


ko ściślej tę rzecz wyraził Krasicki w tym iednym 
wierszu: /f'śród serdecznych przylaciół, psy 
zaiąca zjadły. | 

W /ścibski (Sylwetka). Zamknij się na klucz 
kochany Czytelniku, ieśli cheesz spokojnie prze- 
czytać ten artykuł, bo Pan Wścibski przysunąłby 
swój nos dô papieru, zacząłby trudzić cię tysią- 
cznemi pytaniami: co, kiędy i gdzie czytasz, a 
mógłbyś się ieszcze za szczęśliwego poczytywać, 
gdybyś tylka na samem czytania przedmiot swoiej 
ważnej rozmowy zakończył. 77 ścibskt zna wszy- 
stkie twoie taiemnice, z iednej przejdzie do dru- 
giej, i nie uwolni cię aż się przekona że cię do- 
statecznie udręczył i znużył. Pan W ścibski zwykł 
latem wstawać bardzo rano, a zimą bardzo późne 
szukać spoczynku; trudniąc się szlachetnem rze- 
miosłem próżnowania, nie znajduie dosyć czasu do 
odpowiadania swoiemu szezytnemu powołaniu, to 
iest- do rozprawiania ze wszystkiemi o wszystkiem 
i o niczem. Z rana wpada do mieszkań icszcze 
na wpółśpiących kawalerów, 'nieproszony sam za- 
pala sobie fajkę, ï przy powolnym ogniu tleiące- 


go się tytoniu zaczyna dopiekać biednym ofia- 


rom pierwszego: atiaku swoiego natręctwa. Prze- 
rzuca im garderobę i papiery; niech przypadkiem 
zkąd wysunie się pugilares, /7/Ścibski. zaraz go 
porywa, przysięga że nie zdradzi zawartych w nim 
taiemnic, chciwem okiem przebiega notatki skre- 
Ślone ołówkiem, i tym sposobem wzbogica swo- 
ie wiadomości łokalne obfitem źródłem plotek i 
obmowy. Niech spostrzeże u kogo frak i białe 
rękawiczki; domyśla się wnet, że iego znaiomy mu= 
siał poprzedniego dnia być na zabawie, wypylnie 
więcz u kogo, iacy byli goście, kto zalecał się 
tej lub owej Damie, bardzo naturalnie przytem: 
nie pomiia rad i żałuie tylko, że sam nie był 
zaproszony, bo znaiąc każdego stosunki mógłby 
konwersacji nadać tok wcale odmienny, Czyli ra- 
czej zupełnie ią przerwać czynieniem rozlicznych, 
cichych a wiele znaczących uwag (remark). Pa 
skończeniu tego iutrzentiego kursu, nasz wszye 
stkowiedz Śpieszy do iednej. z najeelniejszych. Kae 
wiarń, gdzie zbierają się poważni Urzędnicy 5 


przemyślni spekulanci układaiący śród. dymu fire 
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jek i sygar szereg przyszłych dziennych * za- 
tradnień; ta 77 ścibski anajduie świeże pole przyj- 
mówania udziału we wszystkich miejskich nówi- 


nach, wywiadywania się 0 wszystkich entrepry= 
zach, Jicytacjac bankructwach, procesach i tam 
dalej, i tam dalej. Ztąd udaie się na wizyty po- 
ranne do zdaiomych Dam, najchętniej do Dam na 
wpółromansowych. Ani negliżowa suknia, ani zne- 
pliżowana twarz z królkiemi odpowiedziami i dłu- 
giem ziewaniem nie zrażą natrętnego gościa. »Pro* 


szę sobie w tualecie nie przeszkadzać; nspokaia 
miechem, wszak mnie Panie iako 
domowego uważają, z resztą iuz dawno światu 
rozpowiadałem iak Panie iesteście w negliżu za- 
chwycaiące,”” W dowód wyszydza przy iednej wa- 
dy drugiej, a chwali drugą 1w nieobecności pier- 
wszej. 
litą, pozwala zapraszać się na wszelkie obiady 
w każdej sferze i epoce; w'iednym i tymże samym 
fraku uczęszcza na uczty weselne i stypy pogrze- 


howe; zawięzuiąc mnóstwo znaiomości, ma codzień 
innemu Solenizantowi lub Solenizantce winszować 
imienin, urodzin i tym podobnych wypadków fa- 
milijnych. Narzuca się wscędzie, gdzie tylko iest 
pewnym że wyrzuconym nie zostanie. W towarzy- 
stwach iedną ręką ściska wszystkich przybywaią- 
cych młodych ludzi, podaie krzesła znużonym Pan- 
nom, bierze szczyptę: tabaki od czerwonosowych 
tatutków i głaszcze pieski okularnych matron. On 
zna wszystkich, wszystko, tylko nie samego siebie. 
W ścibshi będzie ci towarzyszył na wszystkich 
przechadzkach, siądzie z tobą do dorożki, do ką- 
pieli, gotów z tobą łoże podzielać, Masz na u- 
stroniu tkliwą rozmowę z małżonką, kochanką, on 
przyczajać się musi, a zostawszy odkrytym wyru- 
Bzy + stereotypow em usprawiedliwieniem: » Nie prze- 


z wym uszony m üs 


szkadzam, chciałem iedynie obaczyć iak się Pań. 
Na iedno zapytanie da ci 10 od- 


stwo Bawicie.”” 
powiedzi, a gdy iuż nie ma nie odpowiadać, zada 
z kolei 16 pytań. Gdzie nie może dojść swoią 
figurą, dosięgnie słuchem lub wzrokiem, a gdzie 
ni iednym ni drugim nie wydoła, pewno dosięgnie 
fęzykiem. Gdy się przecież uwolnisz z iarzma 
ięgo natręctwa, Wścibski zapyta ieszeze służące: 


Z natury JF/ścibski wielkim iest kosmopo- ` 


go wprzednoliolu: »Cóż państwo porabiali nimem 
nadszedł.” Max: R. 


W dniu 20 i 21 Maja (1 i'2 Czerwca) r. b. od go- 
dziny 10 zrana do 2 zpołud: w Kancellarji Dyrekto- 
ra Okręgu Naukowego Warszaw:, odbywać się będzie 
licytacja na wybudowanie przy Gimnazjum Żem, przy 
ulicy Nowolipki, DRWAŁLNI w słupy murowane, da- 
chówką krytej, za zł. 2,607. gr. 22; RLOAKI zwycz: 
ra zł. 252 gr. 20; POMPOKRYTU za zł. 277 gr. 25; 
OPARKANIENIA drewnianego za zł. 384 gr. 15, i 
ŚMIETNIKA drewnianogo za zł. 70. Wadjum 1/10 część. 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 
Rubieński Józ: Hra: z Prus; Gouffier Choiseul z do- 
mu Tyzenhauz Hrabina z Petersburga; Święcki Antoni 
Dzie: z Rzewnia; Nossarzevgki Józ: Oby: z Wajnówki; 
Sikorski Mich: Dzie: z Młodatyna; Deskur Jan Dzie: 
z Rudy; Miedziełski Win: Oby: zPęczuł; Mickiewica 
Mikołaj Obywatel z Nowego Miasta. 
DONIESIENIA. 
5 RAN JOAN AS 
DONIESIENIE © WYBORNYCH BABKACH. 
> Dwiadamiam Szanowna Publiczność, że na Zielo- 
ne Świątki wypiekać będę BABY z rodzenkami, 
migdałami i innemi przyprawami, za których do- 
broć zaręczam. Bab takowych po różnej cenie 
dostać będzie można zacząwszy od Soboty, w mie- 
szkaniu podpisanego. B. Bauer, 
Piekarz Nadworny Jego Ces: Król: Mości. 
| PONAD A 
z RT 7 
BIELIZNA MĘZKA 
GOTOWA LUB ZAMÓWIONA PRZYJMUIE SIĘ 
TAKGR DO SZYCIA. 
Pod tym znakiem exystuiący od lat kilkanastu zakład 
w Sklepie w domu W. Malcza pod Nr 372, na Krak: 
Przed: i rogu ulicy Bednarskiej, staraiący się zawsze 
zadowolić Publiczność, umiarkowaną ceną, dobrocią to- 
waru, i prędką usługą, przeniesionym został w tymże 
domu w Aniresole, nad sklepem Handlu Winnego; prze- 
to przypominaląc się teraz względom daskawej Publi- 
czności, donosi, iż tak iak w dawnym Sklepie, tak i w 


'teraźniejszem zamieszkaniu, można dostać gotowych Ko- 


szul męzkich na rozmaite ceny; nadto ma, Prześciera* 
dła, Powłoczki, Kalesony, Kołdry, Szlafroki męzkie, 
Kołnierzyki, Pofkoszulki, Krawaty w najświeższym gu* 
ście, Czapeczki ranne złotem i srebrem haftowane, Kap 
ciuchy, Woreczki damskie, Sakiewki, etc.; także przyj 
muie wszelką Bieliznę do szycia podług najświeższyć 
fasonów, oraz Znaczenia literami gockiemi. 
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Mam zaszczyt donieść WW. Doktorom i Szanownej 
Publiczn:, iż miueralne WODY naturalne, iako to: Ober- 
| $alzbrum, Emska, Kracnehen i Kesselsbrunn, Kissinger 
Ragozzi, Reinerska i Kudowsk2, wczorej na tutejszej 
Komorze wyexpedjowane zostały; obstalunki wa nie 
porobione, mogą w każdej chwili być odebrane. Ró- 
wnież od dni kilku w składzie mojm znajdują się: Ma- 
rjenbadzka, Krentzbrunn, Egierska, Franzeusbrumn, Pill- 
nauska, Sejdszycka, Buska i Iwonieka. Wszystkie te 
wody tej wiosny, są u samych zródeł czerpane, o czem 
łatwo z listów oryginalnych i expedycji granicznych 
przekonać się można. Adelheidsquelle, Selcerska, Wil- 
dunger, Geilneuska, Faszyńska i P yrmantska, wkrótce 
są spodziewane. D. T. Heinrich, 

Dnia 27 b. m. zgubioną została w przeciodzie ru- 
licy Miodowej: na Senatorską, LORYNET KA podwójna 
szyldikretowa na włosiany m sżuurku. Kto ią znalazł, 
raczy oddać do Sklepu Sukiennego Grabowskiego; Ja- 
nikowskiego i Rykowskiego, gdzie stosowną gdy tego 
żądać będzie, odbierze nagrodę. : é 2 

Pierwszy Fabrykaut najlepszych gatanków Plócien 
z Oderwitz pod Zittau w Suxonji, zawiadamia Łaskawą 
Publiczność, że z powodu tylko kilkodniowego leszcze 
pobytu, p9 zniżonych cenach reszte P4OÓCIEŃ i sto- 
łowej BIELIZNY sprzędaie pod Nrem 19m Stancji w 
Hotelu Lipskim. Osoby chcące korzystnie kupić, za- 
staną mnie w Stancji od $ do 1l rano i do 2 do Gtej 
- wieczor. C. `G. Heinrich. 

Kto zgubił WĘXEL na zł. 2,000, może odebrać za 
dowodnieniem w Drukarni Kurjera. 

E Pewna Osoba życzy sobie wypożyczyć sitm- 
KG) mę złp. 6000, sposobem zastawu ną Dom z 
bipoteką pewną w środku miasta, Inb przy u- 
. Jicach. niezbyt odległych, od której summy 
chce mieć mieszkanie w procencie. Układ może być 
zawartym na lat 3, lub też iak interes dogodność stro- 
nom wskaże. Mieszka w Rynku „Starego miasta pod 
Nr 51, na 2m piątrze od frontu. 

PAPUGA zielona z odmianą żóltą i błękitną na gło- 
wie, wyleciała z domu pod Nr 723, przy ulicy Leszno, 
w dniu 28 z rana. Faskawy złapawca raczy JĄ odnieść 
dub dać o niej wiadomość, na pierwsze piątro w domu Ci- 
chockich, a prócz wdzięczności, sowitą nagrodę otrzyma. 

PIB, Jest do sprzedania KARETA podwój- 
SLA na, Wiedeńska, mało używana, zaleca- 
iąca się do podróży szczególną lekko- 
ścią. Wiadomość powziąść można przy 
ulicy Dzikiej Nr 2322, w Qlficynie po lewej „strobie 
na pierwszem piątrze. $ 

Mam zaszczyt donieść Przeświet: Publ; że MATE- 

"RACÓW z PATENTOWANEJ CHEMICZNO-PRE- 

PABOWANEJ SŁOMY, ceny następujące: złp. 21, 30, 

. 36, 45, 54, 60, do GSciu; tudzież z włosów końskich 
4 1 


w moim Zakadzie przy ulicy Podwale Ńr 522, dosta 
można; oraz Materace zużywane z włosów końskich; 
przerabiane bywaią iak nowe, i w prędkim czasie usku- 
tecznisią się, Tamże dostać można WODY na wygu- 
bienie pluskiew, fisszka po zł. 1. gr. 5— H. Anselm, 
Właściciel i Wynalazca patentowanej Fabryki eliemi- 
czno-preparowanych Materaców. 

W tych dniach przybył z Wiednia do Warszawy 
znaczny transport OBRAZÓW olejno małowanych przez 
sławnych Artystów Włoskich i Hiszpańskich, ktorych 
nabyć można pod Nr 405, wprost Kopernika, na dole 
od frontu. A. Pupeł. , 

Nr 247 Dorożki zaginął ;-Znalazca raczy oddać do 
Biura Policji w Ratuszu. 

AŻ zzo Zamieszkały przy ulicy Krakow:-Przedm: 

pod Nr 393, wzywa po raz ci Szanownych 
Myśliwych, ażeby zgłosilisię do dnia łgo Czerwca r. b. 
po odbior zalegającej u niego BRONI, i takową wykupili; 
gdyż poupływietego czńsu,niezawodwie sprzedana będzie: 
z Puszkarz Horalak. 7 

CZEKOLADY WŁOSKIEJ 
Fabryka pod Nr 2 przy ulicy Sgo Jana pod znakieft 
Wiełoryba, przysposobiwszy znaczny zapas w swej fa- 
bryce świeżej Czekolady Włoskiej w różnych gatum- 
kach, iako to: Santé (Zdrowia) Cyvamouki, Waniljo- 
wy, Badjankowej i naturalnej, oraz Masła z Kakat 
na wszelkie słabości piersiowe bardzo użyteczne; tako= 
we po cenie miernej odstępuje. 

Przy ulicy Nowy-Świat pod Nr 1245 kt: A, w Pa> 
łacu dawniej zwanym Branickich, iest w korpusie na 
dole od Śgo Jana r. b. do naięcia 6 POKOI, 2 SALO- 
NY, (zktórych wyjście do Ogrodu Pałacówego), Wo- 
zownia, Stajnia, Drwalnia, Góra i Piwnica. Lokal ten 
pod każdym względem iest wygodnym i przyiemnym- 
Wiadomosć tansze. ą 

MŁODZIENIEG w wieku od 14 do 18 lat, cżytać 
i pisać umieiący, a sźczególniej taki, któryby mói:ł ro- 
czną lub kilkomicsięczną praktykę w czynności Handlu 
Korzennym, może zusleść w takimże dla siebie miej- 
sce. Wiadomość przy ulicy Elektoralnej N. 794 lit A, 
w Handlu Saskim. 


? + 
. SKŁAD GLOWNY 
WÓD MINERALNYCH NATURALNYCH 
w Królestwie Polskiem. 

Ciągłe zaufawie hajźznakomitszych Osób kraiu, które 
Skład mój zaszczycaią, powoduie mnie podać do wia- 
domiości publiczuej wyiaśnienie to do cechy Skład (Nie: 
derlage), którą każda kańka Wody Macjenbadzkiej w mo» 
im Składzie znajdującej się. opatrzana; test to iedyną 
tylko Prerogatywą Głównemu Składowi tu w Królestwie 
mnie poruczonego uadaną, i iemu tylko a żadnemu in= 
nemu służącą. Woda tak oteehowana; iest z mego Skta» 
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du pochodzącą, za której świeżość i dobroć ręczę. Przy- 
żem mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż 
Skład mój iuż wszelkiemi Wodami Mineralnemi na ten 


rok świeżo jest zaopatrzony. JM. B. Gordon, ul: Długa. , 


Oczekuiąc wkrótce transportu świeżych 
Holenderskich ŚLEDZI, polecamy się ła- 
skawej pamięci naszych  Korresponden- 
tów w Królestwie Polskiem zamieszkałych; 
i prosiemy o ich rychłe zlecenia, które nicomieszkamy 
Pocztą lub Furmanem (Eilwagen) stosownie do rozka- 
zu uskutecznić.— Hamburg dnia 17 Maja 1841 roku. 
E. J. Holtzgrewe Wdowa i Syn. 

„Ktoby sobie życzył oddać DZIECKO na wychowa- 
nie, może się_ zainformować o takowem miejscu przy 
ulicy Piwnej pod Nr 109 na lszem piątrze. 


WENO SZAMPANŃNSKAIE 
CLEC QUOT, świeże, w tych dniach 
nadeszło do Handla Win przy ulicy Nowo-Sena- 
torskiej, wprost bramy Hotelu Litewskiego. 

© W Dobrach Kaszewice w Obwodzie Piotr- 

> kowskim, Gubernji Kaliskiej, w odległo- 
(Mme ści mil 31/2 od Miasta Basku na 520863 
EZR iest do sprzedania z wolnej ręki WỌ- 
BÓW opaśnych sztuk 60. dak 
<Administruiacy Cesarskiemi Pałacami Bazienki 

t Belweder. Powtórnie podaie do wiadomości, iż w 
terrytorjum Łazienki i Belweder, są ićszcze do wy- 
dzierżawienia ŁĄKI te same które przez Kurjera w 
< Nrze 130 wyszczególnione były, i że licytacja in plus 
od summy zniżonej to iest od złp. 900, w Biurze lu- 
tendentury w dniu 21 Maja (2 Czerwca) r. b. o godz: 
12 w południe odbywać się będzie. Pułko: Abramowicz. 

KSIĄZKA Legitymacyjna Michała Skorubskiego za- 
ginęła; znalazca raczy oddać do Gyrkułu 11. 


43 DWADZIEŚCIA ZŁOTYCH NAGRODY. 
/ Dnia 23 Maja r. b. zginęła SUKA Wy- 
żlica, tarante wata, w łaty kasztanowate, 
z krótko uciętym ogonem, słuchająca imie- 
nia Diany. Kto ią znajdzie, raczy oddać do Szwajza- 
ra w Hotelu Krakowskim, gdzie nagrodę odbierze; w 
przeciwnym razie bowiem gdzie tylko widzianą zosta- 
nie, prawy właściciel sądową drogą poszukiwać iej będzie. 
~ DYRYGUIACY 
RANTOREM 1NFORMACYJNO-SADOWO 
å ADMINISTRACYJNYM, i 
przy ulicy Trębackiej pod Nrem 638. 
NB I PROPINACJA Miasta Obwodowego Miń- 
L e Že ska w Gubernji Mazowieckiej, o 5 mil. 
od Warszawy, na samym szose położonego, z Oberżą 
porządną murowaną Zaiezdną, od 24 Czerwca r. b. na 
rok ieden lub do lat 3ch iest z wolnej ręki do wypuszczenia. 
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Potrawa z pulard z rako: sos:, 


TE Potrzebny iest WYŻEŁ piękny, 
* dziwej Angielskiej, 
ślistwa ułożony. 


pod powyższy adres. AlolzyJan de Mogiła Stankiewicz. 


Dziś rano ciepła stopni 10. Wczoraj w południe 18. 


TEATR WIELKI: 
22 raz IMleczarka Szwdjcarska. 
TEATR ROZMAITOŚCI. 


Bielan przy Marymoncie, dla uprzyiemnienia Prześwie- 
thej Publiczności, grać będzie Orkiestra Wrocławska 


pod dyrekcją P. Szyndiera; przytem dostać będzie 


można wszelkich Potraw i Napoiów. Bertrand. 


Dziś i każdo-dziennie w Ogrodzie Rembaczewskiego e 
na Lesznie, dostać można RAKÓW, KURCZAT, SZPA- 1 


RAGÓW, ŚMIETANY świeżej i wszelkich innych PO- 
TRAW i NAPOJÓW; oraz wszelkie Obstalunki przyjmu- 
ią się na OBIADY iPODWIECZORKI. 
MUZYKA z 10ciu Osób złożona, aiutro z 36. Chojnacki. 
Jutro w Ogrodzie Ohma grać będzie MUZYKA. 
Jutro i poiutrze w Powązkach w Ogródzie przy wy- 
stawionej Oranżerji, grać będzie MUZYKA. 
Jutro i poiutrze w Królikarni MUZYKA. 
„Jutro na Foxalu Orkiestra Wrocławska. 


Dziś w Kawiarni w domu d, Baroka obok Pocztyirogu 


'Trębackiej Nr 420; Panny Langer grać i śpiewać będą. 
Dziś, iutroi poiutrze, na Pradze w pierwszym Ogródku 


od Wisły, grać będzie SKKSTET z dobran ych Artystów., 


Dwa OMNIBUSY czworokonne, z przemianą Koni, 


odwozić będą Osoby do BIELAN, z przed Ratusza od 


godziny 3 po południu do 10 wieczor. Cena od Qso- 
by złp. 2, i na powrot tyleż. Sejdler. 
a ~ Niżej podpisany ma zaszczyt zawiadomić 
Q. Szanownych- Amatorów STRZELANIA do 
Celu, iż z upoważnienia Władzy wyższej, za- 
- „łożyłem ha Saskiej Kępie pod Warszawą 
STRZELNICE na Kolonji Jana Pautert nati Wisją, wprost 
ulicy Solec. Zabawa ta odbywaćsię będzie w każdą Nie- 


„dzielę i Święto poczynaiąc od godziny Stej grana. Kom- 
panja do tej zabawy zebrana, możetakową w każd ym dnia 


odbywać, byleprzynajmniej ha godzin 4 wprzód podpisa- 
ny został wwiadomiony dła pocz ynienia stosownego przy- 
gotowania. Każdy przybywaiący do tej zabawy,zechcesię 


zastosować do przepisów Policyjnych, ab Pw przeciwnym 


razie nieuległ iakiemu przypadkowi przez nieostrożne 
wystrzelanie. Puszkarz Horalek. 


Jutro w handlu Maiewskiego na rogu alicy Sowiej i | 


Bednarskiej Śniadanie: Pieczeń bara: a lasarnai ciełę: z mi- 
zerją lub z kremą, Polędwica z kartofla:, Kapřon z serdel:, 
Mostek cielę: po wiedeń: z grosz:, Kotlety cielę: z szpina:, 
Flaki, Raki, Szparagi, etc. 


rassy praw: | 
nie mały, dobrze do my- - 


Z pięknej rassy PUBEŁKIEM, 2ch lub 3ch 
* miesięcznym, do odstąpieniu, może się aełosić - 


Jutro 5$Q raz Napój miłosny. > 


Jutro 4 raz Miłość i Grą. j 
W Poniedziałek i we Wtorek w Kaskadzie iadąc do | 


Dziś grać będzie | 


